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Czwartek.

Dnia 17 (29) Października 1857 Roku.

NAJJAŚNIEJSZY PAN, w skutkn przedstawieni! JO. 
Xięcia N a m i e s t n i k a  Królestwa, N a j m i ł o ś c i w i e j  dozwo
lić  raczył wychodźcom Polskim : Józefowi W ieniarskie- 
mu, Michałowi Slaw ianow skiem u, Franciszkowi G ra
bowskiem u, Piotrowi Chmielnickiemu, Wincentemu Bo
row skiem u, Antoniemu Ł ęczyckiem u  i Xiędzu Janowi- 
Benjamh K aw czyńskiem u, i  których pierwszy przeby
wa w Taroji, drugi w Sardynji, trzeci w Anglji, czwarty, 
Biąty i 6ty we Francji, siódmy w Belgji, powrócić do 
Królestwa Polskiego, na zasadach N a j w y ż s z e g o  Ukazn 
zd . 15(27) Maja 1856 r.

Rozkazem dziennym z dnia 6 Października r. b., NAJ
JAŚNIEJSZY CESARZ, Kometowi pułku Lejb-Ułań- 
skieRo Kurlandzkiego JEGO CESARSKIEJ MOŚCI, 
Her to l im ,  N a jm i ło ś c iw ie j  zwrócić raczył poprzednią 
rangę Pułkownika, z naznaczeniem do Charkowskiego 
Ułańskiego Jego Królewskiej Wysokości Xięcia F ryd»- 
ry k a  Pruskiego, Pułku.

Przez Rozporządzenia Kommissji Rządowych i Władz Oddziel- 
«ych, w  Wydz: Kom: Rzą: Sprawiedliwości, mianowani: Obroń
ca przy Sądzie Pokoju Okręgu Łęczyckiego Kacper Podgórski, 
Patronem przy Tryb: Cyw: Guber: Lubelskiej w Lublinie; Podsę- 
dek Sądu Pokoju Okręgu Radziejowskiego Wojciech M alew ski, 
p. o. Assesaora Sądu Policji Popr: W ydz: Pułtuskiego; Podpisarz 
Sądu Pokoju Okręgu Miechowskiego Pelis G ajew ski, p. o. Pisa
rza Sądn Pokoju Okrę: Łukowskiego i Kaocellista Sądu Pokoju 
Okręgu Wieluńskiego Fraaoiazek Koliński, p. o. Podpisana Sądu 
Pokoju Okrę: Miechowskiego — W W ydz: Kom: Rzą: P. i Skarbu, 
mianowani: Rewizorokopów W arszawskich Ludwik G rubenłhal,
P-o. Rewizora Starszego przemiarów przy Urzędzie Konsumcyj- 
®ym m. W arszawy; Starszy Rewizor przemiarów przy Urzędzie 
miasta W arszawy. Sekretarz Kollegjalny Dom ański, p. o. Kon
trolera le j klassy Urzędu Konsumcyjnego; Kontroler le jk i :  U rzę
du Konsumey.jnego, Radca Honorowy L u to s ta ń sk i,  p. o. Rewizo
ra okopów W arszawskich; Podsekretarz Oddziału spraw fiskal
nych w Wydz: Skarbo: Rządu Guber: W arszawskiego Fraaciszck 
t'aborski, p. o. Adjuokta tegoż Oddziału; Assystent Składu Głó
wnego Stępia Karol Kosierkiew icz, p. o. Podsekretarza Oddziału 
*Praw fiskalnych Wydz: Skarbo: w Rzą: Guber: Warszawskim; 
^**yslent Archiwum Wydz: Skarbo: w tymże Rzą: Guber: Stani- 
®1*W Żbikowski, p. o. Assystenta Składu Głównego Stępia; prze
inaczony sposobem próby do pełnienia obowiązków Assystenta 
Warsztatów górniczych w Robrzy Jan Zam ościk, i przeznaczony
*P°«*bcm p ró b y  do pełn ien ia  "o b o w iązk ó w  P om ocnika Z a w ia d o w c y
w *rszt,tów górniczych w Kamionny Ig: T a rc ty ń sk i,  pp. oo. 
tychże Urzędów; Applikant W ydz: Dóbr i Lasów w Kom: Rzą: 
P . i Skar |,u jfoef Borkow ski, p. o. Adjunkta Archiwum tegoż 
tVydziałQj i Strażnik dochodów tabacznych Jan B asiński, p. o. 
*“odrewizora tychże dochodów. Przeniesieni dla dobra służby: 

“mocnik Rewizora Skarbo: Okręgu Rawskiego Jan Kaaty Rycer- 
"**> na takąż p03adę do Okręgu Wieluńskiego, i Pomocnik Rewi- 
zara Skarbowego Okręgu W łocławskiego Jan Nepomucen Soiot- 
eki, na takąż posadę do Okręgu Rawskiego. Na własne żądanie: 
.isarz Magazynu Solnego w Nowem-Mieście, Assesor Kolleg: 

^w ie tlic lci, ną p. o. Kontrolera Igo Magazynu Solnego w W ar
szawie, j Kontroler lszy  Magazynu Solnego w W arszawie, Rad- 

Honorowy Gibasiewicz, na p. o. Pisarza Magazynu Solnego 
w Nowem-Miążcie.—  W Dyrekcji Drogi Żelaznej W arszawsko- 
'''iedeńskiej, mjan0wani: Młodsi transportowi Konduktorowie 
" r«gi Żelaznej; W alenty Lasocki, Adolf A ndraoki, Teodor Pie- 
l ‘chow, Józef Olszewski, Henryk Sch red tr , W alenty S m o c zy ń 
sk i, Felix Jakubow ski, Hieronim H oltorf, Starszymi transpor- 
’ “wymi Konduktorami; Urzędnik Kancellaryjoy Dyrekcji Józef 
v r x le b tn ,  W erkmajstrem przy warsztatach mechanicznych; Po-

285. Jutro, ŚŚ. Zenobji i ZenobJ
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mocnik Maszynisty Kajetan K obyliński, Maszynistą; Pomocnik 
Maszynisty Józef L eU iew ski, Werkmajstrem przy warsztatach 
mechanicznych, i W agowy Karol Chakinski, Urzędnikiem do 
pisma D y r e k c j i . — W  Okręgu Naukowym W arszawskim, miano
w ani: Starszy Nauczyciel w Gimnazjum Realnem w W arszaw ie, 
Assessor Kolleg: B ar, Inspektorem nadetatowym w temże Gim
nazjum; Nauczyciel w Gimnazjum Realnem w W arszawie Mikołaj 
D ąbrow ski, Starszym Nauczycielem w temże Gimnazjum; Nau
czyciele w Szkole Powiatowej Realnej przy ulicy Królewskiej 
w  W arszawie: X aw ery N alepiński, W ładysław S k łodow ski i 
W ładysław  S k n e tu s k i ,  oraz Nauczyciel Szkoły Powiatowej 
Realnej przy ulicy Leszno w W arszawie Leon G ellert, nadeta- 
towymi Nauczycielami w Gimnazjum Realnem w W arszawie; 
Nauczyciel prywatny Ludwik B u ssa r , Nauczycielem Szkoły 
Powiatowej Realnej przy ulicy Leszno w W arszawie; SnbsLytut 
przy Superintendencie dyecezji Ewangelicko-Augsburgskiej A a- 
gustowskiej Xiądz W ładysław  M ultanow ski, Nauczycielem Re- 
łigji Ewangelickiej w  Szkole Powiatowej Realnej Niemieeko- 
Ruskiej w Lodzi; Kandydat Teologji Xiądz Justyn G ryg lew sk i,  
Nauczycielem Religji Rzymsko-Katoliekiej w Szkole Powiatowej 
Realnej przy ulicy Freta w W arszawie, i W ikaryusz przy Ko
ściele parafjalnym w Łęczycy Xiądz W alenty Ś w in ia rsk i, Nau
czycielem Religji Rzymsko-Katolickiej w Szkole Powiatowej 
o 5ciu klassach w Łęczycy. Przeniesieni dla dobra służby < Nau
czyciele Szkoły Powiatowej Realnej przy ulicy Leszno w W ar
szawie, Józef P u tern ick i i Adam Soszko, na Nauczycieli do Szko
ły  Powiatowej Realnej przy ulicy Królewskiej w W arszawie; 
Nauczyciel Szkoły Powiatowej w  Łowiczu Ludwik G rzm ie li-  
toski, na Nauczyciela do Szkoły Powiatowej Realnej przy ulicy 
Królewskiej w W arszawie; Nauczyciel Szkoły Powiatowej w Ł o
wiczu, Assessor Kolleg: P aw ełek, na Nauczyciela do Szkoły 
Powiatowej przy ulicy Nowy-Świat w  W arszawie, i Nauczy
ciel Religji Rzymsko-Katolickiej w^Szkole Powiatowej o 5ciu 
klassach w Łęczycy Xiądz Teofil Sw idersk i, na takiegoż Nau
czyciela do Szkoły Powiatowej Realnej Niemiecko Ruskiej 
w  Lodzi.

Rada Administracyjna Królestwa, zatwierdziła zapis 
na fundusz wieczysty rs. 300 dla Kościoła parafjalne- 
go w Sleszynie Wielkim, przez niegdy Konstancję Ł u
bieńską, uczyniony.________________

Na zasadzie § 5go ustawy o nagrodach ustanowio
nych 17go Kwietnia 1831 r. przez Szarobelana P. M. 
Demidowa, CESARSKA Akademja Nauk wzywa wszyst
kich uczonych i autorów krajowych, ażeby nadesłali jej 
swe dzieła, jeżeli chcą wziąść udział w przyszłym kon
kursie.

Dzieła konkursowe winne być nadesłane Akademji 
do Igo  Listopada, w którym to dniu konkurs ustaje i 
odtąd żadne dzieło przyjętetn nie będzie.

Dzieła w rękopiśmie wówczas tylko przyjęte być mo
gą, jeżeli są nadesłane w exemplarzu, napisanym czysto 
i wyraźnie, mającym odsyłacze do kart samego dzieła 
i podpisanym przez Cenzurę.________

M agistra t M. W arszaw y. —  Na zasadzie dołączone
go do obowiązującej Taryfy dla handlu Europejskiego, 
wykazu lit: B. towarów dozwolonych do przywozu wy
łącznie przez niektóre Komory, wprowadzanie wyrobów  
wełnianych folowanych, dozwolone jest w Cesarstwie 
przez wszystkie Komory lej klassy, a w Królestwie Pol- 
skiem do Komory Warszawskiej przez wszystkie Komo
ry lej klassy. Obecnie Minister Fnansów zawiadomił JO.
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Xięcia N a m ie s tn ik a ,  że  w  skutek prośby Kupców expe- 
djujących towary prze* Komorę Wincenta, poleconem 
przezeń zostało Departamentowi Handlu Zewnętrznego: 
wydać rozporządzenie względem dozwolenia tak Komo
r z e  Wincenta, jakoteż i innym Komorom le j kl: w K ró
lestwie pobierać cło od wyżej wymienionych towarów 
podobnie jak to ma miejsce na Komorach klassy le j  
w Cesarstwie.—  Prezydent, Rze: Radca St: A ndrau lt.—  
Naczelnik Kanc: Luceński.

U agistra ł M. W arszaw y .—  Departament Handlu Za
granicznego, po zniesieniu się z Wydziałem Celnym przy 
Kancelarji JO. Xięcia N a m i e s t n i k a  Królestwa, Reskry
ptem z d. 31 Sierpnia r. b. wydanym do Urzędów Cel
nych kraju tutejszego, polecił iżby od przywożonego 
z zagranicy cementu, który nie jest wyszczególniony 
w Taryfie poboru na drogi i spławy, pobierać opłatę dro
gową podług uwagi do punktu 5go oddziału 3go tejże 
Taryfy, po k. 10 od fury. —  Prezydent, Rzeczy: Radca 
St: A ndrau lt.—  Naczelnik Kanc: Luceński.

w dniu jutrzejszym o godz: 4tej po południu, z domu o
przy ulicy Gęsiej Nro 2247, na smętarz Powązkowski
odbyć się mającą.

Jutro, o godz: 101/ i  z rana, w Kościele XX. Pijarów, 
odbędzie się Nabożeństwo żałobne za duszę ś. p. Igna
cego Komorowskiego. W czasie tego Nabożeństwa, wy
konane będzie Requiem Cherubiniego.

Adam Szym ański, Subjekt cukierniczy, wczoraj ży-

JW . Hr: Wincenty ArasińsAr, Jenerał-Adjutaut JEGO 
CESARSKIEJ MOŚCI, Członek Rady Państwa i Rady 
Administracyjnej Królestwa, powrócił z Opinogóry; a 
dymissjonowany Jenerał-Lejtnant, Senator von Roenne 
z Drezna.

Z arządW arszaw skiego  Ober-Policmajstra, wezwał 
Sawwę./anA0 tci‘czfl,poddanego Austrjackiego z Moskwy; 
tudzież Łarjona Kuminow, z Cesarstwa przybyłych, aże
by w własnych interesach zgłosili się do Zarządu Policji,
lub  Numera swych zamieszkań wskazali.

W  dniu onegdajszym opuścił Warszawę, udając się za 
granicę, Inżenjer Xlilgo Okręgu Kommunikacji, kieru
jący  służbą c z y s z c z e n ia  Wisły, P. Wiktor Korabiewski, 
w celu przekonania się tamże o sposobie wydobywa
nia zawałów z części Wisły, jako też i o ulepszeniach 
zaprowadzonych w zbudowanych taro statkach mecha
nicznych do wydobywania tychże zawałów.

Galerja JW. Hr: Sta: Potockiego, znowu pomnożoną 
została aż trzynastoma dziełami mistrzów, które w tych 
dniach już nadeszły z zagranicy. Pomiędzy niemi znaj
dują się twory słynnego Le Due, Couippe, Tenniers, 
W oucerm ansi t.d. Obrazy te wkrótce przesłane zosta
n ą  do dóbr Hrabiostwa pod Warszawą, dla przyozdobie
n ia  tworzącej się tamże, tojest Helenowie, galerji, któ
ra  przodkowsć będzie galerjom Polskim.

Od onegdaj ukazały się ua giełdzie tutejszej całe ak 
cje kolei Warszawsko-Petersburgskięj. Akcje są pięcio
procentowe; onegdaj żądano za nie 104.

Jutro, jako w rocznicę śmierci ś. p. Józefy z Petko- 
wiczów Thugutt, odbędzie się za spokój Jej duszy, Wo- 
tywa żałobna, w Kościele XX. Rernardynów, o godzinie 
w p ó ł  do H e j  z rana; na którą, zaprasza się cenią
cych pamięć zmarłej.

J 6 id W e n tz 'l ,  Radca Stanu, b. Naczelnik Wydziału 
Przem ysłu  i Kunsztów wKomissji R .S .  W. i D., Emeryt, 
Kawaler Orderów Śtej A n n y  kl. Ilgiej z Koroną C e s a r 

s k ą , Śgo S t a n i s ł a w a  Ilgiej kl:, Krzyża Wojskowego 
Złotego Polskiego, ozdobiony Znakiem nieskazitelnej 
służby za lat XV, po krótkiej lecz ciężkiej chorobie, 
przeżywszy lat 61, opatrzony ŚŚ. SAKRAMENTAMI, 
onegdaj przeniósł się do wieczności. W  smutku pogrą
żona Żona, zaprasza Krewnych, Przyjaciół, Znajomych 
i  dawnych Kolegów Nieboszczyka, na exportaeję zwłok,

i i u u m  ^ - ‘■'.y ~  ,1----------    •
cie zakończył. Wyprowadzenie ‘zwłok nastąpi ju tro  o  ̂
godz: 3ciej po południu, z Kaplicy D zie c ią t k a - J E Z U S ,
na s m ę ta r z  P o w ą z k o w s k i .

Z  Piotrkowa.—  Dnia 7go Października przeniósł się J
do wieczności, po długiej i ciężkiej chorobie, Wojciech 
G ruszkow ski, w 59tym roku życia swego. Skon tego 
Męża sprawił wielką szczerbę w społeczności miasta tu
tejszego. w której jako długoletni Obywatel i Nauczyciel j
śpiewu Gimnazjalnej młodzieży,chlubne zajmował miej
sce. Na uczczenie zasług i pamięci zmarłego, prawie ca- ; 
łe miasto towarzyszyło mu do grobu, a młodzież szkolna 
na własnych barkach poniosła zwłoki do wiecznego 
spoczynku. Cześć umierającym, co życiem pełnem po
czciwej pracy i poświęcenia, umieli sobie zasłużyć na 
współczucie i miłość braci! i cześć żyjącym, co umieli 
ocenić prawdziwą zasługę.—  A.

W tych dniach wyszła z druku xiążeczka p .  n. Dzień 
Zaduszny, poemat, z przeznaczeniem trzeciej części do
chodu na budowę organów w Kościele Mokotowskim. 
Cena kop: 20 ( # .  1 gr. 10) z* exemplarz. Dostać 
można we wszystkich xięgarniach i składach materja- 
łów  piśmiennych. Skład główny w handlu Antoniego 
Schuster  przy ulicy Wierzbowej.  ̂ ■

Przechodząc ulicą Długą, niepodobna pominąć i me- 
zwrócić uwagi, ua piękne wystawy obrazów fotogra
ficznych P. Radeckiego, który ma swoją pracownię pod 
Nr 556. Między doborem p i ę k n y c h  portretów, widzieć 
tam można fotografję olejno malowaną. Wieszcza nasze
go Adama Mickiewicza. Fotografja ta jest zdjęta z por
tretu malowanego z natury w Paryżu, przez znakomite
go Artystę Rodakowskiego. P. R  tdecki kilkanaście ta
kich exemplarzy ma wykończonych, z których właśnie 
jeden za przystępną cenę już nabyty zostaŁ

Łaskawi PrenurfleratorowlłeWieńca, pisma zbioro
wego, ofiarowanego Stanisławowi Jachowiczowi, którzy 
otrzymali bilety od Hr. Andrzejowej Zam oyskiej, raczą 
zgłosić się po drugi i trzeci zeszyt Wieńca do xięgarui 
wydawcy, Józefa Bluszkowskiego, w Warszawie Nr 39o, 
w kamienicy Śgo K o c h a . ,

Dzisiejszej nocy, pod Nr 5866  przy ulicy Długiej, 
w domu W. C yprysińskiego, wszczął się pożar; spalił® 
się pół dachu na oficynie murowanej, tudzież forniry 
mahoniowe i inne, złożone dla wyschnięcia pod stry
chem. Straty szacują razem na rs. 3000. Pożar jak sK- 
zdaje, wynikł z zatlenia się belki wpuszczonej w ko-

mi\V tych dniach przybył doWarszawy P. Emil DehnkĄ 
koncercists śpiewak, i ma zamiar dać się tu  słysz®*^ 
Koncert śpiewaka jest to rzecz ciekawa u nas, a *®!?1 
bardziej gdy głos jego zasługuje na posłyszenie, a jaku1 
właśnie ma być i g łos P. Behnke. . y

Z Powiatu Stanisław ow skiego .— Krinoliny z j a w i a j  
się w naszych stronach zaczynają płatać oryginalne ng ’ 
opisywać wszystkie zająłbym Ci Redaktorze wiele cz»* >



— 1519 —

ograniczyć się więc muszę na przytoczenia z nich zaba
wniejszego. Znajdując się w Sąsiedztwie na wieczorze 
tańcującym dnia 15 b. m., ujrzałem pierwszy raz uzbro
jone w krinoliuy i obok siebie siedzące dwie damy. 
Fortepjan zagrzmiał ochoczego walca, los mnię popro
wadził do jednej z dwóch wzmiankowanych dam; już 
znajdowaliśmy się w największym wirze walca na środ
ku sali, gdy nagle spostrzegam  o dziwo! krzesło
w jednej z nami tańczące parze. Wstrzymujemy się j e 
dnocześnie, ja ażeby zbadać przyczynę zjawiska, tancer
ka zaś moja poznawszy już ją, aby się pozbyć natrętne
go towarzysza. Po bliższem zbadaniu tej okoliczności, 
doszedłem do następuego odkrycia : krinolina mej tan
cerki widząc obok sąsiadkę większych rozmiarów, pękła 
zapewne z zazdrości nie mogąc jej dorównać, a powodo
wana złością, u ję ła  w swe nielitościwe szpony biedne 
krzesło, zmuszając je z rozpoczęciem przez nas walca, 
do magnetycznego wirowania po środku sali. —  Twój 
przyjaciel, (obawiający się naw et pierwszej litery pod
pisać).

Ju tro  jak i w każdy Piątek, oraz Niedzielę i Środę, m u
zyka w Arkadji, pod dyrekcją P. Ignacego D obrzyń- 
skiego. f

Miłośnicy muzyki nie m ogą obecnie uskarżać się na 
jej brak w Warszawie. Wczoraj znowu aż dwie symfo- 
oje mieli do wyboru, to jest Mozarta (D Dur) wykona
j ą  oprócz innych dzieł pięknych przez Orkiestrę Polską 
pod dyrekcją P. Ig: D obrzyńskiego w Arkadji, i sym- 
łonję Bethowena (C Moll), przez orkiestrę Berlińską, 
Pod dyrekcją P. Brauna, w salonie Wielkiej Alei w Do
rnie. Jedna więc część publiczności napełniła  salon 
Arkadji objawiając grzoiiącemi oklaskami zadowolenie 
8Włlje tak Dyrektorowi jako i orkiestrze; druga znowu 
zebrała s 'ę  w salonie Doliny, i tam podziwiała dzieło 
Bethoicena. K O H iM X I w 1

Złożono w Redakcji Kurjera od St: K. rs. 1 dla bie
dnej wdowy F. Tur:.

(A. n.) Zakład Pana Kurcla , w pałacu dawniej Kosso
wskich, przy ulicy Bielańskiej, tak mnie od lat k i l tu ,  
J*k i innych, od dawniejszego nawet czasu, codziennie 
®to°ć oienowemi ciągle wymysłami, ale zawsze jedna-
jLow®j dobroci i sumienności,  pieczywem zaopatruje. 
Z,teg0 też względu za obowiązek uważam polecić go 
większej pamięci ogółu, tern bardziej, że oprócz niepo- 
róWuanych rogalików, wypieka znane z wyborowego 
smaku eiagta Petersburgskie, w czem jako długo pra
ktykujący w tamtych stronach, zupełnie wyrównać 
zdołał.— 4 . A.

Paui J. M yślińska , zamężna Górska, powróciwszy 
2 “ «ryża, zaopatrzyła swój magazyn w własnym domu 
Pr *y rogu ulic Długiej i Miodowej Nro 489<J ułrzymy-

w najświeższe fasony kapeluszy, materji, piór i 
kwiatów, które sprzedają się po cenach nader przystę-

Pan Romuald Z ientarski, znany Kompozytor i Nau
czyciel muzyką wrócił do Warszawy i zajął mieszkanie 
pod Nrem 1859 przy ulicy Zakroczymskiej,  w domu da
wniej Betleja, ua i szem piętrze od frontu.

Kurs
ir Skarbowe oprócz kuponu, żądają rs. 87
i n f  m . ’*'arloa® kuponu kop: 311/ ,; za lis ty  zastawne  

go Okresu oprócz kuponu, żądają rs.  14 k o p :7 1 x/*>

wczorajszy; za pół-im perjały, dają rs. 5 kop:

wartość kuponu kop: 21; za R ossyjską  pożyczkę z r. 
1854 oprócz kuponu, żądają rs. 109 kop: 3; wartość 
kuponu kop: 222/ 9.

Dziś i codzień w Dolinie Szw ajcarskiej, m uzykalna 
zabawa  pod dyrekcją P. Brauna z Berlina.

Wczoraj w Teatrze Rozmaitości przywołani zostali: 
po Kom: Prawem zasługi, Pani Ziemińska, Panny Ła
p ińska  i D utkiew icz po 2-kroć, PP. Żolkowki, 3-kroć, 
R ychter  i Sw teszew ski po 2-kroć; po Kom: Kapelusz 
Zegarm istrza  PP. Chomiński i Swieszewskt.

A m e r y k a . — Wiadomości z Nowego-Yorku z d. 14go 
b. m. donoszą, że wszystkie Banki Bostońskie i New- 
Yorkskie, z wyjątkiem jednego, zawiesiły swe wypłaty. 
Zamieszanie jest nadzwyczajne. Onowych bankructwach 
handlowych nie słychać. —  W Albany ma się zebrać 
zgromadzenie prawodawcze. (Sf: Anz:).

A n g l ja . Londyn, 23go Października.—  Wczoraj ra
no przybył do Southampton parostatek Ripon, z ciężką 
pocztą Indyjską. Przywiózł on także 140 podróżnych, 
częścią z Iudji, częścią z Alexandrji, Malty, i t. d.—  Na 
meetingu odbytem wczoraj w Leicester na korzyść fun
duszu Indyjskiego, Xiąię Rutland  miał mowę o Iudjach. 
Oświadczył on w tej mowie swe przekonanie, że Anglja 
powinna nadal wzmacniać silniej jak dotychczas, zasady 
chrystjanizmu w tym kraju. Co się tyczy kar mających 
być wymierzonemi na buntowników, wynurzył nadzie
ję, że Anglja w szale zwycięztwa nie da się unieść na 
drogę niczem nieusprawiedliwionej zemsty. Surowa 
sprawiedliwość musi być wykonaną, nie należy winnych 
karać razem z niewinnymi. —  S tandard  podaje nastę
pne wiadomości z Egiptu, o przechodzie wojsk angiel
skich, udających się do Indji: »Skoro Baszy przedsta
wiono prośbę, aby dozwolił przejścia przez Egipt woj
skom, oświadczył on swój żal, że Anglja zaraz od po
czątku nie użyła tej drogi do wysyłki wojsk, gdyż jego 
zamiarem było ułatwić im podróż, nie stawiać jej prze
szkody. Teraz, kiedy kolej żelazna przez pustynię o tw ar
tą  jest do stacji N° 72, to jest o odległość 23 mil od 
Suezu, pociągi będą mogły odchodzić z Alexandrji co 
sześć godzin, a każdy przewiezie do stacji pomienionej,  
w ciągu dwunastu godzin, 1,000 ludzi z bronią i pakun
kiem. Resztę drogi żołnierze mogą odbyć w sześć go
dzin, gdyż takowa jest dobrą i ma kierunek pochyły ku 
morzu. Wielbłądów do transportu broni i prowiantu 
zawsze dostać tam można, zamówiwszy je poprzednio. 
—  Dziennik francuzki Pays  donosi, iż Rząd Angielski 
zatwierdził zdanie Jenerała SirC. Campbell, aby w zbun
towanych okręgach Bengalu, ogłoszono prawo wojen
ne, czemu, jak wiadomo, opierał się Gubernator Iudji. 
Postanowiono także wysłać do Indji silny oddział łodzi 
kanonjerskicb. (St: An?:).

A c s t r j a . Wiedeń, 24go Paździerz.— JJ. CC. Moście 
opuścić mają w przyszłym tygodniu IschJ; dzień jednak 
powrotu do Wiednia nie jest stanowczo oznaczony.—
Xiążę Meternich wrócił tu z Johannisberga-— F. N. P. 
X i Jabłonowski jest niebezpiecznie chory.—  Królowa 
Grecka przybyła onegdaj o 6ej wieczorem do Tryestu, 
w towarzystwie W. Xięcia Oldenburgskiego, i bezzwło
cznie siadła na okręt, aby odpłynąć do Grecji. (N. Pr:Z).

B e i .g ja .  B ruxella , 24go Października.—  Król u d a ł  
się  na d n i  kilka do swego zamku myśliwskiego w Ar-
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dennacb.—  Rada Ministrów kilkakrotnie już naradzała 
się nad Redakcją mowy T ronow e j .—  Uwaga całego 
kraju zwróconą jest na mające się odbyć w dniu 27m 
b. m. wybory gminne, których wypadek w r. b. jest 

\  ^  nader ważny. (N. P. Z.). . q
F ra ncja . P a ry ż , 24 P aidz:. —  Wiadomo jest,  że 

Cesarz Birmanji, dzięki wpływowi Jenerała Orgoni, u-  
dziela szczególnej opieki XX. Misjonarzom Katolickim 
w swem Państwie. Ponieważ Jenerał Orgoni, przesłał 

' P a p ie ż o w i kilka raportów, przeto zaproszony został do 
Rzymu, aby osobiście udzielić O jcu  Ś m u  objaśnień co 
do położenia Chrześcjan w Birmanji, i naradzić się nad 
środkami przy pomocy których najpomyślniej możnaby 
doprowadzić do końca rozpoczęte dzieło. Jenerał czy
niąc zadość*temu zaproszeniu, udał się przed kilku dnia
mi do Rzymu.—  Mianowanie Reszyda-Baszy Wielkim 
Wezyrem,fprzykre tu sprawiło wrażenie. Jest to poraż
ka dla polityki F rancuzkiej.—  Hrabiowie W alew ski i 
Morny, powrócili dziś z Compiegne do Paryża.—  Mini
ster sprawiedliwości, Abbatucci, zachorował niebezpie
cznie.—  Młody Bel-Hadi, który przybył tu prosić Cesa
rza o ułaskawienie Ojca,zawikłanego w proces Orański, 
odp łyną ł onegdaj z Marsylji do Oranu.—  Jenerał  Leflo 
który wrócił z wygnania, opuścił onegdaj Paryż, udając 
się do Morlaix, w okolicach którego zamieszkać myśli. 
(N. P. Z.).

Rząd Angielski uorganizował na kolejach Francuz- 
kich od Marsylji do Paryża oddzielną służbę, do przewo
żenia poczty Wschodnio-Indyjskiej,  która szybkością 
przewyższa wszystkie pociągi nadzwyczajne. Pociąg ten 
będzie się zatrzymywał tylko dla zabrania wody i robił 13 
mil na godzinę." Z*Paryża depesze będą przesyłane kole
ją  północną do Boulogne, zkąd stojący zawsze w pogo
towiu parostatek w kilka godzin przewiezie je do Lon
dynu. (St: An:).

P rusv. Berlin, 28go P aździern ika .— Zdrowie Króla 
stale polepsza się. (Neue Pr: Ztg).

S z w e c ja  i N o r w e g ja . Sztokholm , 19 P a idzier:. —  
Stany Państwa przesłały Królowi, pismo wyrażające 
spółubolewanie z powodu słabości Monarszej, która 
sk łon i ła  go do powierzenia rejencji Następcy Tronu. 
(St: Anz:).

PRZYJECHALI do WARSZAWY.
Andrzejkowie! Ryszard Ob: z Brześcia Lit: nr 634; Bakajew 

W łodz: dym: Pulko:, i Borkiewicz Leop: Ob: z Petersburga or 414; 
Kaczkowski Gust: Oby: z Szydłowie n r 625; Ładów W asili ProTe: 
z Petersburga nr 414; Radziejowski Józ: Ob: z Siedliszcza nr 476; 
Zamojski Stan: Hr. z Podzamcza nr 472.

W yjecha li:  Cienkowski Leon Profesor Uniwer:, i Imbra Felix 
Rad: Koleg: do Petersburga; Orda Adam Ob: do Cesarstwa; Rodzie
wicz Hen: Oby: do Litwy. —  Gliszczyński Alex: Ob: do Karśni- 
cy; Galicki Jau Ob: do Lublina; R icciFry: Dyr: Muz: do Petersb:.—  
BudziszewskiMik: Oby: do Szulborza; Chrzanowscy Paw: i Damian 
Ob: do Dzierżązny; Chłopicki Edw: Ob: do W ilna; Zawadzki Ant: 
Ob: do Giżyna.

P rzy jecha li koleią żelazną:  Dzwonkowski Stan: Refer: Stanu 
z Drezna nr 1380; Dobrzyński Lud: Rządca Dóbr z Krakowa nr 
1064; Galicki Napo: Radca Stanu z Paryża nr 476; Mozejko Joach: 
Ob: z Paryża nr414; Xźna Wiaziemska Zofja Wdowa po Rz: T a j
nym Radcy z Drezna nr 634: Wilnow Jul: Fotograf z Berlina.

W yjech a li koleją le la zn ą :  Borowska Marja Oby: do Paryża; 
Ddctfert Emil Inźenier do Berlina

DOYIESIEYLi.
Osoba jadąca extra-pocztą do SUWAŁK, życzy znaleźć T o

w arzysza podróży na wspólny koszt. Wiadomość w domu po i 
N r 30, wprost Zamku, na Im piętrze.

OIOBA obeznana z wszelką rachunkowością, zdolna pro
wadzić Xięgi Rejestrowe, Korrespondcneję; tudzież załatwiać 
wszelkie powierzone sobie interessa, pragnie otrzymać odpowie
dnie zatrudnienie w miejscu. Wiadomość w Handlu W in i Ko
rzeni W . Pryfke, p rzy  ulicy Krako:-Przedmieśćie.

W  obrębie dóbr Nowej-wsi pod W arką, w O krę: 
Czerskim, Pow: W arszaws: położonych, zabrania się 
wszelkiego rodzaju POLOWANIE. Ktoby więc 
w brew niniejszemu ostrzeżeniu postąpił, sam sobie 

winę przypisać zechce, jeżeli broń palna odebraną mu będzie, lub 
też, jeżeli się psy w ytru ją, albowiem z dniem 3/15 b. m. w celu 
wytępienia drapieżnych i szkodliwych Zw ierząt, zatrute ponęty 
w  rzeczonych dobrach porozkładane zostały.

Potrzebna jest na wieś, o 42 w iorst od W arszawy, w  blisko
ści stacji Kolei Żelaznej, OSOBA przyzwoita, do gospodar
stw a, oraz uzdatoiona do Szycia. Wiadomość przy ulicy Leszno 
pod N r 679/80, u Stróża Jana.

Przy ulicy Królewskiej pod Nrem 1063, na 2ni piętrze od 
frontu po lewej stronie, są do sprzedania dwa ŁÓŻKA Je
sionowe, za bardzo przystępną cenę;—  oraz zupełnie nowa 
LORVAETHA teatralna! za rs. 31/ ,.

Przy ulicy Konwiktorskiej pod Nr 2183, są do sprze
dania JABŁKA, zimowe i GRUSZKI, w ró 
żnych gatunkach, bardzo dobrego smaku.

Mam zaszczyt donieść W W . Panom Amatorom, że Handel 
mój od lat 30 kilku istniejący, zaopatrzony został w  zuaczny 
zapas Towarów Zagranicznych, a mianowicie : w Likiery fran
cuskie; Knrilynki w oliwie; śliw ki francuzkie (Prunelles); 
Figi Sułtańskie, i różne Bakalie; oraz Śledzie angieUu 
za Żelazną Bramą N r 980/,.—  H. H an i g w i l l .

O S T R Y G I  świeże, nadejdą ju trzejszą  
Pocztą, do Handlu W in Ernesta Niskiego, przy u- 
licy Miodowej N r 482.

E R L S i E H l  świeże (Poires Ducbesse) i JABŁHAl 
tPommes Calvile et Canada, z Paryża; oraz oczekiwany] 
^transport WINOGIIO A wybornych, nadszedł do !
.W in  i Towarów Koloojalnych, Stanisława R o zm aniłh ,]  
pprzy ulicy Nowy-Swiat.

iŁ H A f
ek iw nuyR  
o S k ła d u j

Para Roni gniadych, młodych, zdrowych, powo
zowych, z uprzężą lub beż, do sprzedania przy ulicy 
Sto Jcrskiej pod N r 1777; widzieć je można każdo- 
dziennie do 11 rano, i od 2 zpołud:; m i e j s c o w y  Stróż 

Jakób wskaże. —  Tam ie znajduje się ALGIERKA Stopowa do 
sprzedania za rs. 35.

Idąc ulicą W ierzbową od Hotelu Angielskiego, następnie przez 
plac Ratuszowy, potem ulicą Senatorską, Miodową, plac Kra
sińskich, zgubioną została B r n n s o l e t k u  axamitna, czarna, 
z klamerką złotą, ażurową, z 3ma brylantami. Łaskawy Zna
lazca raczy lakową oddać, za nagąodą rs. 8, do Lokatora w pa- l 
łacu Ordynatów Zamojskich, pierwsza sień, w prawym pawilo
nie, obok Kancellarji Rządcy pałacu.

BOSA Polka, posiadąjąca dobrą rekomendację, żądanąjest 
do znakomitego domu w Gub: W ileńskiej. Wiadomość w  Skła
dzie materjałów piśmiennych W . Rakoczy.

Dziś rano ciepła stopni 5. W ezoraj w połuUn.e olepła stopni U -
Dziś rano wysokość wody na W ille , stóp 2 call 3.
TEATR ROZMAITOŚCI. Jutro, Rano i W ieczó r .— Chce to

bie pohulać.
Dziś i codziennie widowisko P. Hroiio, w Rajlszuli Ogród0 

Saskiego, przy ulicy Królewskiej, o godzinie 5tej.
y  ^T1- Codziennie do widzenia, od dnia 24 b. m. (NA ŻĄDA

NIE), na placu Krasińskich, nowe Obrazy Wielkiej Cykl0'  
ramy, wojny Krymskiej.

OlTBYGI otrzymuje codziennie Handel Tomasza Cza b a *  
w  gmachu Teatralnym Nro 474.'ornert Eiinii duz-Luicr ao Derima.  w  gmacuu l e a i r a i u y m  ia to * /* .

W  Drukarni Kurjera Warszawskiego.— Wolno drukować, dnia 17 (29 j Paidzier: 1857 r .— Starszy Cenzor, F. S o b i e u c z o f a H -

A


